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P o n ie d z ia łe k . M  32 . Dziś, Ś t y  Błażej. 
Ju tro , Śty E u s t a c h y .

Wczoraj z rana iako w Uroczystość N. MARJI Gro
m n ic zn y , przęrl każdym Kościołem były  rozstawione 
stoły /. Gromnicami różnej wielkości, które poświeco
ne, przez pobożnych iako droga p a m ią tk a  Duchowna 
brane do doinu i zachowane zostały aż do roku nastę
pnego. W  Kościele M etropolitalnym , Artyści w 
.nuli w czasie Summy dzieła Religijne: Msze Elsnera-  

Olertorjum  D ia b e ln o  i G raduał M ullera. ° W  koście- 
lo XX. Karmelitów  na K it-Przed: Amatorowie w cza
sie Su,mny wykonali dzieła religijne na Kredo i Re- 
nediktus H ajdena , Sanktus L acknera , Kantatę Ś-o 
K a l a s a n t e g o  J .  Krogulskiego, oraz Kolende z Chórem 
Aniołow z towarzyszeniem a tf  i gitar kompot J. K. 
(^hwcilioog.

Na prośbę o ułaskaw ienie. Jacentego K a łu g i, in,v 
<• - | Bąkiem nazywającego się, za zbrodnię morderstwa 
prostego, na karę śmierci przez uciecie głowy mie
czem wykonać się maiącą, skazanego;" tudzież Franci- 
■szka \a le ty , za zbrodnię podpalenia, na karę więzie
nia warownego przez.całe życie, i „a odebranie chłosty
;  . ,'."Uch P° ***g 30, w miejscu popełnionej zbro-
dn. wyl.e się mającej, skazanego; oraz Jerzego Ben.

■ ■ . rodn,e podpalenia, na dożywotne warowne
odebranie chłosty w miejscu popełnio

nej zbrodm, w 3ch ratach, po rózg 30, skazanego; 
„ ’ opatrzyw szy się na wnioski Komisji Rzado:
hprawrted li wosci, że Kaługa, nienaganne poprzednio 
prowadząc zy ce , obecnej zbrodni dopuścił sie nie inż 
w celu odniesienia lakowej korzyści, lecz iedynie unie
siony gniewem względem osoby, którą życia pozbawił; 
żo Kaleta z żalu , w uniesieniu sig z przyczyny dozna
nej krzywdy od swego Pana i przeciążenia obowiąz
kom, pańszczyzn,anemi, podpalił iego własność; że po
przednia dobra iego konduita i uległość w ,  .. ■
obecnie kary więzienia, przemawiaią za iego przyszłą 
jioprAwą; postanów,ł zamienić powyższe k a r .  • nier 
wszem,, „a dożywotne warowne więzienie; L u ,  na 
I»cio-letnie więzienie warowne, z zachowaniem chło 
sly, naznaczonej mu wyrokami; i 3„,n „a 20to-letnie 
więzienie warowne, z zachowaniem chłosty.

Dnia Igo b. m. w Kościele N. Panny MARJT ndh„* 
obrzgd zaślubin W. Zygmunta K r y s i ń s k t o Pa- 

Bona przy Trybunale Cywilnym Gubernii W arszaw
k i  * |J"nnii Cecylją W ołow ską. Szczerzy Przyia- 

c>ole życzą, aby tej m iłej Parze RÓG błogosławił 
1 w długiem życiu obdarzał wszelką pomyślnością.

G łówna K assa Oszczędności. W  tygodniu up ły - 
monym do dnia wczorajszego włącznie, wydano książe
czek nowych 40, ,na które, tudzież na dawniejsze w 778 
wnioskach złożono Rsr: 1457 kop. 40 (z ł. 9 ,716). 
Na żądanie 17 uczestnikom wypłacono (prócz procenta 
za rok bieżący k. l ' / z ) ,  Rsr: 647 k. 53J/z (z ł. 4,316 
gr. 27), i umorzono książeczek oszczędności 2; przeto 
uczestników 2,869, posiada kapitał Rsr: 62,352 k. 65 
(z ł. 415,684 gr. 10).

Latyna z Reklewskich M auersberger, przeniosła się 
do wieczności w 2ociin roku życia, zostawiwszy po 
sobie w nieutulonym żalu Męża i dwoie osierociałych 
Dziatek. Exportacja zwłok Jej odbędzie sie dziś o go
dzinie 3ciej po połud: z domu N ro948 przy ulicy Ptasiej, 
na smętarz Powązkowski.

Pogrążona w głębokim  żalu Matka wraz z Rodziną 
po zgonie ś .p . Emil ji Tejchm ann, onegdaj zm arłej; za
prasza Krewnych, Przyiaciół i Znaiomych, na przepro
wadzenie zwłok iej dziś o godz: 3ej po połud: z Kaplicy 
przy Szpitalu Ewang:, na smętarz Ewang:-Refor:.

Zostawione w Urzędzie W ójta Gminy F alent przez 
Starozakonnego Hersza Białkiewicza z Pułkowa Rsr: 4 
iako wynagrodzenie za znalezionego konia w Gminie tej
że, z których potrąciwszy ty lko koszt druku ogłosze
nia w Dzienniku Guber: kop: 45; resztę Rsr: 3 kop: 55, 
zlo/.ono w Redakcji K urjera dla Tow: Dobroczynności. 
Złożono oraz w tejże Redakcji od W . dla biednej Ko
biety z 5giein dzieci przy ulicy Białej N° 885, zł. 63.

Księgarnia pod firmą Zaw adzkiego  i W ęckiego  na 
Krakowskiem-Przedin: Nr 415, otrzym ała nowe dzieła: 
Ogrodnictwo zastosowane do potrzeb ziemianina Pol
skiego, przez Autora pism a: O przyozdobieniu siedlisk 
wiejskich, i innych d z ie ł, z 6 rycinami; Lwów 1845, 
zł. 13 gr. 10. Pow iastki moralne d la  m a łych  dzieci 
z 10 obrazkam i, Lwów zł. 5 ; też z obrazkami kolo- 
rowanemi, zł. 8. M ARJAU cieczka N a sza , dwie No
wenny na cześć Niepokalanego Poczęcia N. Panny MARJI, 
z przydatkiem Nabożeństwa mszalnego litanji Loretań
skie] i Modlitw niektórych, z ryciną; Lwów, zł. 2. 
Jadw iga, dramat historyczny w 5cin aktach przez Alex: 
Przezdzieckiego  z dedykacją: uPolkom wzór Niewiasty 
Polskiej,,; Wilno 1844 , zł. 5 gr. 10. Powieści nie
boszczyka P anto fla  z papierów po nim pozostałych, 
wybrane i ogłoszone przez kuzynkę iego Eleonorę 
Sztyrm er. Jest to zbiór powieści, prześlicznych utwo
rów, iednego z najienjaluiejszych naszych Pisarzy. Ogro-
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mny talent,  wielki i n ieprzymuszony dowcip, naturalny 
pi ze zjwny humor, rozlany po wszystkich tych utwo- 
■ '\C ’ " a 010 ,tn wdzipk niewypowiedziany, i czytanie 
ic i na ei powabnem i interesuiącem czyni. W ydanie  
na er ozdobne; na najpiękniejszym welinie dwa tomy 

stronnic d ruku  800  przeszło , z ł .  18. 
łP dszy  ciąg ojiar d la  S zp ita lu  Starozakonnych  

”  roku zeszłym . M a j:  Od I W .  Senatora D ym etr je-  
wa, rs. 15; PP. Salomona Abramsohn, rs. 15;“ Mordki 
Oi unapfel, rs. 6 ; SSrów ś. p. Zyndla Stattfeld, rs. 75- 
7a pośrednictwem P. Maiera Glticksohn, rs. 6 ; A. E. ’ 
rs. 14 k ._40 ; J. S. Rożen, rs. i  k. 5 0 ;  L. Goldstand’ 
rs. 4 k. 50; Morytza Łowi, rs. 5 k. 40; Łowi Kronen- 
berg ,  .rs. o k .  40; M. Fiata*,, ,s. 2 k. 70; Simona Nel- 
ken,, rs. 1 k .  80; („w artowski-s „, ] k . g 0; J. Cohn,
k. 90; Jocla Łtt .ngicr, rs. 3; Leona Glicksberg, rs. 15; 
Izraela E tt ing,er, rs. 4 k. 50; Jodki Brandhandler, rs. i .  
C=r T : Kauhnann, rs. 3; J. E., rs. 30; II. E., rs. 30;
7  ' f i '  c ,‘uenmann ' A brama Prywes, rs. 15; SSrów 
j j "  a stattfeld, rs. 150; od psoby niewiadomej, rs. 3 - 

S; Glass rs. 4 k. 50;. Samuela P o itner ,  rs. 15; R. V. ’ 
1S’w  1- ^bm ol l Międzyrzeca, rs. 3. (]). e. n . )

i t  ze 4fym Tygodnika  R eh-T echr ,  poświęconego 
szczero niej praktycznym postępom gospodarstwa w ie j-  

lf,0o, między innemi znajduie s ię :  O exatninowaniu 
o icja ,..tow gospoda,.; wiejskiego i o ustanowieniu dla 
nic cmeiytury. Jaki wywiera w pływ  pracowanie kro- 
wanit na wydatek mleka i na ich tusze? O machinie 

°  polskiej i niemieckiej.  Polski owies na wy
staw,,; płodów w Berlinie.

W edJng taxy na bieżący miesiąc Lufy, ma płacić się 
“' SKawie za funt mięsa wołowego k .  6  (gr. 1 2 ), 

krewnego k . 5*/a  (g[,  ^  (urll hpo lędwicv k. 1 2

Tr f“nt " ' 'cprzowiny ze skora k .S V z fg r .  i  1 ), 
J K fb u  k. 4 /z  (gr .  9); za funt cielęciny k. 6 J/z (gr. 13).  

a ostatnich targach \Varaz: i P r a s k i c h  p ła c o n o  za

„rc « Zyt* r « " 2 k-5» ( * * . «■■.»).
R s f :  T k  r> I X J t l - e* g r ' * 2 )> Grochu polnego 
(z ł . '  29 R;  ’ 2 / 1'' p ' p 6 ^  c" krowego Rsr: i  kop. 46

„i; ę- 6,ik  OJ1/z(y t\  to r \  o. c §r * 1-6). Owsu W .  1 / y g i .  D). biana fura  id , . . .  s' 7 *  ( z ł  9  SN ‘ c- V  8-r ' >■ ° WSU ł ' S,':
k. 15 do r J .  T k  } 70  f T ,  ,r,dnok—  ° d I!s‘ - :i

"-1 0,1 llsr: 8 do Rsr. 10 kop! 80 ( o / r f d

gr. IŁ) .  Szumowk, gar: k: 60J/ z (z ł .  4 g r . l ) ( r  n r  \ 
^  całe z ŻCaza, w ^ t  w'u

Jjc ie  w ParyŁu. Amatorowic tej gry, grai.p L

kim bilardzie, robią tak  dokładne sztosy „ iakich 
dotychczas nawet me pomyślano. W artoby  żeby któ- 
iy  z Fabrykantów W arszaw skich  sprowadził tu taki 
b i la rd ;  a że u nas Żelazo tak  tanie, (bo  to p rodukt 

iatowy) moznaby łacno ten j-odzaj sprzętu upo
wszechnić.

Ostatni karnawałowy Bal w Resursie K upieckiej o- 
negdaj, b y ł  tednym z nader  świetnych, do czem> p rzy 
czyniły  się p iękne  Panie i Panny w świeżych °i gusto
wnych ubiorach. Celow ały ; Suknia w kra ty  z szero
k ą  lal bana koronkową; biała suknia od staniku aż do 
dołu  obszywana pąsowe,ni wstążkami zacząwszy odważ- 

iej i coraz dniej szerszymi. Suknie różowe z atłasu 
i k re p y .  N ader gustowne girlandy na głowie. Suknie 
b łęk i tne ,  i wiele innych. W iększa połowa Dam pia
stowała w ręku  bukiety. Zabawę rozpoczął tańcem 
Polskim D y rek to r  Resursy W żn y  Kohler (K e le r ) ,  z 
W zną A lesandrową U  B run; następnie tańce trw ały  
do późna. Osób by ło  830. N a " onegdajszym Balu 
w Rowej Resursie znajdowało się osób 160. Bal roz
poczęty został Polonezem przez D yrek tora  Resursy 
z żną Ostrosablin. Bawiono się wybornie aż do 
rana ;  do czego i dobrze dobrana muzyka P. K ubełk i 
przyczyniła  się wielce.

sCo lam masz nowego?,, zapyta ł wczoraj z rana, ie- 
den z baw .C  się lubiących H a r s z a w i a n ,  l„k ;,u, swoic- 
go, vfcoiy uchodząc z rana do pokoiu sypialnego Pa- 
na, trzym ał w rek u  pęk  różnorodnych afiszów. »Afi
sze Jasny Panie, a Jest ich dosyć; są i czarne i czerwo
ne, duzemi , małe,„i literami drukow ane i z iak emiś 
maszkarami także.® Pokaż no mi czerwony? Jegomość 
rzuc i ł  okiem na podany sobie afisz z Rozmaitości, a wy
czytawszy głośno, ty tu ł  nowego dzieła Chce sobie po- 
hulac , r z e k ł  sam do siebie: „Dobra rada.. . ,  dziś Nie- 
dz.iela Zapustna... ,  za 2  dni Popielec . „ ,  post-. .,  stare 
przysłowie m ów i: "h u la j dusza , pó  kiś m łoda ..., u a więc 
kiedy tak, skoczył równemi nogami z łóżka  i w kostiumie 
Adama w y k rz y k n ą ł  radośnie: o Chcę sobie pohułać**  

Jak powiedział, tak się stało ,
1 ubawił się nie mało.

Zaraz z rana wyprawił Jana  po b ile ty  do Sal R edu
towych na Koncert Delera i P ia t tego, do k rze se ł  na 
Rozmaitości, do loży 2 go p iąU.a W ielkiego Teatru na 
M askaradę , a nawet tak się rozhu la ł ,  że kazał kupić 
bilet do Nowej Resursy nu bal dla Stareów Ewang:, 
Chociaż fen dopiero za dwa dni przypadał ( iutro). Pu ta 
właśnie l i s t a  na zegarze zamkowym, kiedy Janek po- 
wroctł do domu z wszystkiemu biletami i z ło ż y ł  Panu 
if.szfę ze stu-złotowego  pap ie rku  w kwocie złp. (37 
gr. lo .  Jegomość ubra ł  się elegancko; wdział panta-
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lony kortowe od Woje: M alew skiego , kam izelkę od 
U rb a n a , rajtrok od Soko łow sk iego , przepyszny kra
wat spięty kosztowny szpilką z pod filarów, surdut wa
towany z długim stanem podług ostatniego żnrnaln, 
u d zia ł na głow ę ufryzowaną przez W ic u s ia , kapelusz 
niski od M a d a liń sk ieg o ,  uchw ycił w  rcke lasko ze z ło 
tą gałką od C za b a n a , a schowawszy do kieszeni fular 
walter-skotowy, dobrze nadziany biletami bankowemi 
puljares i woreczek brzemienny d u s ia m i, ruszył na mia
sto z rękawiczkami zó łlem i, n ic... sza firow em i... tak, 
tak , sza firow em i, pomrukuiąc sobie w duchu tytu ł sztu
ki w Rozmaitościach Chce sobie p ó h u lu ć . A Se go Ma
ma za m łodości napominała często, aby w N ied zie lę  
o obowiązkach swoich niezapomiuał, mepomiiaiac zba
wiennej lady, b y ł najprzód w Kościele, i nie oglądłiąc 
się ani na prawo ani na lewo, Mszy Śtej w ysłuchał.
0  12ej dopadłszy S t e j n k e l l e r k i ruszał spacerem do 
A le i ,  aby odetchnąć świeżem M okotowskiern  powie
trzem, co mu wielką przyienmość sprawiło po niewcza- 
sach karnawałowych, chociaż to szczerze wyznać musi
my , w rzeczywistości powietrze w arszaw skie  nade- 
wszystko cenił. O lszej b y ł na koncercie, rozpływ ał 
się melodyą czarownej artystycznej spółk i fortepjanu 
z basetlą, powiedział d zień  d o b ry  zuaiomym Damom
1 Kolegom, a żc świeże powietrze zaostrzyło apetyt, 
zasiadł u M arego  do dubeltowego kolletu , i od nie
chcenia zjadł sobie obiadek. Przez całe po południu, 
jeździł po spacerach; b y ł na M ie jsk ie j kaw ie , w Z ie 
lo n y m  i w W ie jsk im  ogródku, u O h m a , a nawet i 
do Iza b e lin a  zaiećhał, wszędzie liznąwszy, to filiża* 
neezkę kawy, to szklaneczkę pączyku, to znów pączków  
lub iakąś przekąskę. O 7ej poszedł na Teatr widzieć 
iak hulaią w Niemczech, podhulawszy iuż sobie nieźle 
w W a rsza w ie . Z Teatru, nie wychodząc z pod iedne- 
go dacha, przeniósł się na Maskaradę, a chociaż to by
ło  jeszcze dość wcześnie, niepoźałował tego, bo nado
bne czarne domino zaintrygowało go wielce. Spacero
wał z nietn wieczór ca ły , podał rękę do Teatru i iuż 
zapraszał na kolacyjkę do P oziom kiew iczow ej, kiedy 
w tem  domino spostrzegłszy z daleka iakąś nicpociesz- 
uą figurkę, co na męża wyglądała, puściło rękę szczę
śliwego Jegomości i znikło wśród natłoku masek. Ryło  
to wieikiem przeciwieństwem dla naszego Jegomości ale 
zniósł ie mężnie; sowita kolacja llcrtego  którą spo
ży ł z przyjaciółmi, i kilka butelek szampana, w róciły  
dobrą harmonję m yśli, a gdy nad ranem wracał iuż do 
domu z przyiacielskiego baliku, przyznał sobie w du
chu, źe p o h u la ł  w istocie.

In s ty tu t  O p tyczn y  przy ulicy Podwal Nr 522 , uła- 
tpiaiąę mieszkającym na prowincji nabycie dogodnych

(*>

Okularów i Lorynetek bez p a tr ze n ia  w M a c h in h f , 
lub przybycia po nie do Warszawy, obm yślił prosty’ 
lecz niechybny środek dobrania ich za iodną koi-es- 
pondencją, a który zasadza się na wymiarze mocy 
wzroku i wyrachowaniu optycznem stosowne! mocy so

czew ek. Potrzebuiący tedy Okularów, raczą w listach 
swych adresowanych frankp do Instytutu Optycznego, 
•wymienić dokładnie, w  szczególności: A .  G d y  su
dale/co lub  śred n io w id ze , 1) w iakiej odległości od
oczu, lip: na łok ieć bliżej lub dalej czytać mogą w y
raźniej lub niewyraźniej, a w iakiej pozycji wcale nic? 
2 )  czy sobie życzą Okularów do czytania, czy do no
szenia .d/a widzenia na odległość. U. G d y  są  b lisko , 
w id zę , 1) o ile cali od oczu trzymaią książkę, czv- 
taiąe; 2j czy mieć chcą szkła do wyraźniejszego czy
tania, lub do widzenia dalszego. W  ogólności: czy 
używali iuż i iak dawno Okularów i  czy życzą sobie 
szk ie ł do czytania w dzień czy w nocy? ile cali maią 
jedne zrzenicę oka odległą od drugiej? iaka iest ich 
wzniosłość nosa w punkcie zakładania Okularów? iakie 
oprawy mieć sobie życzą , czy z ło te , srebrne, szyld- 
kretowc, stalowe, rogowe i t. d .?  z iakiego materjałn 
soczewki wyrobione być m aią, czy z kamienia kry
ształu górnego, czy z szkła kryształow ego? Nadesła
nie tu soczewki, choćby w cząstce , z Okularów da
wniej dogodnych b yłoby  pożądanem. Uprzedzić ie- 
dnakze musi Instytut Optyczny, że żądaiącym socze
wek z ka m ien ia  J lin to w rg o , lub ia k ie j m assy , któ
re by po d ługo ltitn iem  u ży c iu  w zrok n a tu r a ln y  p r z y 
w ra c a ły , przysłużyć się nie będzie m ógł nigdy, gdyż 
takowe szkła oczne nie istnieią nigdzie w rzeczywisto
ści , a gdyby istniały, wynalazcy pierwsi tego rodzain 
w świecie przemysłowym, byliby w swym kraiu więcej 
iak listem swobody zaszczyceni. Dla początkuiących 
przecież wszakże Instytut Optyczny swą m etodę, iak 
konserw am i pierwszemi wzmocnią sobie wzrok, źe mo
cnych Okularów potrzebować n/e będą. J. P ik .

Na wczorajszym 2gim Koncercie PP. D elera  i P i - 
ia t i  danym w południe, znajdowało się przeszło 200  
Słuchaczów, znakomici Artyści byli okrywani najza- 
słuźenszemi oklaskami i po 5-kroć przywołani. For- 
lepjany przez JPana D elera  na tym Koncercie uży
te, pochodzą z Fabryki JPP. K r a l l  i S e jd la .  ■

Onegdaj w W ielkim  Teatrze w czasie Ł u c ji  z L a -  
m erm oru, przywołano, JPannę P erelli 3 , a JP. K a 
st i  g /j  ano  4 -kroć. Wczoraj w Balecie D w a j Z ło -  
dzie ie , na powszechne żądanie JPani Tarczynow iczo -  
w a  powtórzyła Taniec węgierski, i Artystkę przywo
łano, T eż po ukończeniu, oraz i W . P op iela iK rzesińskie- 
go. Jakieśmy wyżej wspomnieli źe wielu wybierało się



na nową Krotochwile Chce so&ie pohulctćr sprawdziło 
się, Teatr Rozmaitości by ł napełniony, bawiono się 
ciągle i zadowolenie trwało bez przerwy. Jest to dzie
ło  sceniczne nader stosowne do zabaw karnawałowych. 
Autor destroy  iuz iest nam znany z ulubionego i ty lekroć 
powtarzanego Gctłganducha. Gra Artystów również 
była okrywaną oklaskami, przywołano JPP. Jasim kie -  
go 3, Szymanowskiego  i Korzeniowskiego po 2-kroć, 
oraz JP. M alewskiego  i Wszystkich. Zapytano o tłu 
macza; te przysługę ofiarowano pod imieniem Igna
cego M iłakowsktego. Dobie przyiecie przez naszą- 
Publiczność tej Krotochwili, może zachęci go do t łu 
maczenia nowych dzieł scenicznych z iezyka- niemiec
kiego, co od nieiakiego czasu wyszło z mody.

V czorajsza M askarada  była liczniejszą, niż sig 
spo ziewano, było bowiem Osób przeszło półtora tysią
ca. .iwiono sig bardzo wesoło. Mnóstwo domin peł- 
’O 0 gustu pizechadzało sig po wszystkich salach; naj* 
więcej było czarnych; rzecz szczególna że wszystkie 
piawie czarne domina bywaią bardzo dowcipne; gdzie 
ste tylko wczoraj pokazały, tam ruch b y ł większy, za- 
lęcie silniejsze, a ciekawość dochodziła do wysokiego 
stopnia. Atłasowe białe płaszcze zdobiły Pań kilka;, 

w‘e amy nader zgrabne z wieńcami na głowach, zaj- 
mowa y wielu z obecnych. Zyskały pochwałę domi
na ękilne i różowe; diva czarne domina gniewały 
się w lęzyku francuzkim na Autora włoskiego za nie
grzeczne wiersze o płci pięknej. B yły także dwie"'' 

e ®kryte firankami od okien. N iebrakło oraz na 
as ac i w innym rodzaiu: byli Krakowiacy i Krako- 

]VI'in I* ustalki I Żydzi, Hiszpan i Berejfer w dziu- 
utach, szastał* sio także, wynalazca w białym 

„, P _USZU. ez driai z napisem Now y model hapeluszów
nr.nvi|/Ua^ ,C V/ 1 ^ owe °d  deszczu; p o m y s ł  ien ja lny ,  
p iaw dziw ie  M askaradow y. b y ł  .ed . iakże

,eg° lraczek obszyty b y ł obwarzan- 
c Z k e g?  ‘niał ZPk/ ^ ł ^ h  bułeczek, ana głowie
» Z ł l  3 Jnt̂ , '0Wnle\ b,l?łkam i’ nad k órem i Jom i-
f f  m vśf P I T  ,0 g a ie " ’ az trzż  I - - ,  ieżcli -  ^  
ścić f n  S:ymb0l,CZna’ , n i e  - m y  mu ’czego zazdro- 
* sw oichV *Wna n,r CCZ ai przy koiku wicie utraciła 

t  b r r C t° ZdÓb- °  północy, aby powię
z i ć  zabawę r yStyCZnr h m8Sek’ i uprzyie-
mach; trud„o ™ ° z W teatl'«lnych kostiu-
mieć d o k Ł e  o T ę Ubi° lów i chcąc

wał, i obszedłszy sale do koła ^ ^  -P^CZet P0StgP°- • i J ? ° koła, umieścił sie na o„l,.
f  »  S ^ p o h i  p „ „ , „  « „  0SĄ " ‘J £

zadowolenia. O pierwszej po północy przedstawiono 
Komedjo-opcrę Indja.ua • po niej po raz 2gi dalszy 
ciąg Dwóch złodziei w obrazach, a zakończono spu
szczeniem mnóstwa spadochronów, niosących słodkie 
upominki dla Publiczności. Miedzy muzykami wczo- 
raj wykonywaneini w czasie Maskarady, podobał się 
nowy M a zu r , kompozycji IV. Jareckiego.

Gazeta Policyjna podała ilość produktów dowiezio
nych do W arszaw y  wciągu roku 1844; sądzim , że 
ciekawe będzie porównanie ilości takichże produktów 
dowiezionych do W arszaw y  lat temu 20, to iest w r. 
1824. W tym roku wypotrzeboWała W arszaw a  żyta 
116,644 korcy, pszenicy 494,061, grochu 15,171, g ry
ki 3 ,981 , ieczmieniu 204 ,056 , owsu 289 ,429 , mąki 
ps«cnnej 25,765, żytnej 52,439, gryczanej 2,322, ja
gieł 4,617, kaszy gryczanej 13,025, jęczmiennej 29,238, 
siana fur 66,234, słomy 35,049, drew 116,880, węgli 
16,391, wołów 3 9 ,0 0 0 ,cieląt 39,480, wieprzów 34,882, 
baranów 39,535, drobiu 737,OOSymasła garncy 103,281, 
słoniny połci 3,J;97, piwa beczek 8,385, gorzałki 7,074 
kuf, iaj kop 155,068, sera sztuk 742,567. Samego by
dła wartość w średniej proporcji, z ł. i 0,835, 165, o ca
łe j żywności dla W arszaw y  zł. 24 ,000,000 wynosiła.

Parafja Kołbielsha  w Archidyecezji Warszawa;, po
niosła niepowetowaną stratę, przez śmierć ś. p. W.. 
JX . Józefa M aieranows/tiego, Proboszcza swego, e za

k a z e m  Kanonika Kuiawsko-Kaliskiego. W sile i samej 
mocy wieku, bo zaledwie 40tu lat dobiegał, uległszy 
kifk unastotygodńiowej słabości,, w dniu 25 z. m. w M. 
K ołbieli, na ręku sędziwej swej Matki i otaczaiącej 
go Familji, ż  zupełnem przygotowaniem na śmierć, 
BOGU ducha oddali!! żalu i strapienia iakiego do
znają ci wszyscy, którzy znali tego Czcigodnego Pa
sterza, w prawdziwej godności Kapłana, trudno wyrazić, 
bo również i pióro moie gnębione szczerym żalem, ta
kiego doznaię ze zgonu mego Plebana i prawdziwego 
Przyiaciela, niezdolne iest wiele skreślić; ale ileżbym 
b y ł szczęśliwy, gdybym b y ł w stanie i mocy, podać 
żyiącym i potomności do naśladowania rys życia tego 
poczciwego K apłana, którego nietylko osierociała Pa
rafja ale wszyscy opłakuią! czego oddana mu ostatnia 
usługa pogrzebowa była dostatecznein przekonaniem. 
Licznie z okolic przybyłe Duchowieństwo Świeckie i 
Zakonne, Obywatele z tejże i dalszych Parafji, i massa 
Ludu zgromadzonego w dniu 27 z. m ., zaprowadzili 
wśród łkania i żalu zwłoki tego Czcigodnego Paste
rza na miejsce wiecznego spoczynku; gdzie nad gro
bem zmarłego przemówił Szano: Proboszcz z Mińska 
X. Kanonik Mutr.lshi znany z swej zajmującej wymo
wy. Mowa ta z wielkiem zaięciem czytaną byłaby, gdy-
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by ią chciał X. M etelski do wiadomości publicznej po
dać; sądzę i z każdy Kapłan myślący i wzdychający 
do przyszłości życzyłby sobie w życiu swoiejn zasłużyć 
ua te słowa, iakic ś. p. Xdzu M aieranowskietnu  od
dano. Tkwi mi ieszcze w pamięci z tej mowy słów 
kilka, gdy określiwszy spełnione przez zmarłego tru
dne obowiązki do stanu kapłańskiego przywiązane tak 
dalej mówił X. Metelski. »Jeżeli zaś ś. p. Xdza Józe- 

j'a  uwazac będziemy iako Człowieka Towarzyskiego, 
dom Jego był uprzejmości, pokoiu i skromności miesz
kaniem, oboietny na doczesność b y ł  łagodnym wzglę
dem ludzi, nikim nie pogardzał,, z ubogiemi i bied ne
nii chętnie dzielił się chichem i nie ubiegał się za sre
brem i z ło tem , nie zbierał maiątku i długów nie zo
stawił, ulnlał porządkować wydatki do przychodów, a 
dobre i lilie i pamięć cnot iego najdroższą są po nim spu
ścizną!!! Pokój Twej godnej duszy!!! P a ru fja iiin  Ko
lega szkolny zmarłego.

W dniu 29 Stycznia r. b. zszedł z tego światu ś. p. 
Tadeusz W inkler, Rządca dóbr Mhiszewa; o ozem uwia
damia się niniejszem licznych iego Przyjaciół i Znaio- 
mycb. Znany z nieskazitelnego życia i prawego cha
rakteru, pozostawi szczery żal po swoim tak zawcze- 
snyin zgonie.

Do Hassy Oszczędności P ło ck ie j w dniu 26 Stycznia 
r .  b., 84 uczestników, wniosło llsr: 127 k: 35 czyli 
zł. N49; zaś w dniu 24 t. m., 6ciu uczestników odebra
ło  Rsr. 9 czyli zł. 60; a cały kapitał dotąd zebrany,, 
wynosi Rsr: 2135 czyli zł. 14,234,

A n g lja .—  Królowa W ik to r ja  23go z. m. spodzie
waną była z powrotem W W indsorze  z Stra th jie ld-  
saye. —  Gazeta Czas mniema, iż na przyszłem po
siedzeniu Parlamentu wytoczone będą żywe' spory z 
powodu. wcielenia S in d n  do posiadłości angiek w In - 
d ja c h  wschód:. 18go b. nr. wybuchł pożar znacz
ny w Edym burgu;  stary i nowy kościół Grey Fry ars, 
stały się pastwą płomieni. Ginach fen po kościele 
katedralnym w Clatgow ie  i kościele Ś Ś .  T r ó j c y  w  E -  
dyrnburgu , by ł  najstarszym kościołem w Szkocji,, zbu
dowano go bowiem r ,  1612. Prócz kościelnego sre
bra, spłonęło wszystko w kościele , między innemi, 
2 stare i bardzo szacowne exemplarze Biblji,  oraz 
krzesło niegdyś należące do Reformatora Jana K nox. 
—  Ministerstwo ina w Parlamencie przedstawić wnio
sek, aby i Pannie d  Este Górce Xcia Sussex , wyzna
czono pensję 2,000 dukatów. —  Okonel wrócił do D u
bli nu . — Głoszą, iż X ż ę  W elling tou  przedstawił plan, 
aby L ondyn  podobnie iak P a ry ż , obwarowano.

Francja. —  Dzienniki są zapełnione uwagami nad 
rozprawami Izby Deputowaą:. P. Cam e  (Karn) 23go

z. m. wniósł zmianę w adresie gwmsjcąi pojSi^Kf for
ms tera twa; ieśli zmiana ta będzie przyiętą, minister
stwo niezawodnie ustąpi, lub Izba zostanie rozwiąza
ną. Stronnictwo opozycyjne cieszy sie, że i- P. D u
p in  ( l)iupę) iawnie wystąpił przeciw Gabinetowi. —  
Xżę M ontpensier (Mąpansje), od niejakiego czasu zwie
dza najcelniejsze salony paryzkie. Niedawno znajdo
wał się na balu w Ratuszu u Hrabiego Ilam buteau  
(Rajnbjuto); następnie na świetnym wieczorze u Puł
kownika artylerji Thierry , a w ostatnich dniach na 
balu u Pana BotsZyld. Xiążę w obcowaniu z zna ko
mitent i Dyplomatykami, sławnemi Artystami i uczo- 
nymi, okazuie umysł bardzo ukształcony; przypomi
na wiele zmarłego swoiego brata Xcia Orleański. —  
Stosunki z M arokiem  znowu wikłać się zaczynaią, 
Pomiiaiąc okoliczność, ż e Abdfilkąder  z licznym h u f
cem ukazał się na pograniczu, nie spełniono warun
ków traktatu. Rząd marokański zobowiązał się wy
dać ieńców franę:' (razem 3eh czy 4ęh) z eskortą do
stawić ich do Jd n g e ru , zk-ąd mieli odpłynąć paro
statkiem; statek ten przybył do Talonu., ale bez wspo- 
mnionych iebców. Gi na drodze z Fez do Tangeru  
zostali napadnięci i uprowadzeni przez Arabów, eskor
ta zaś nie stawiła oporu. —  Na posiedzaniu Izby De
putowan; 23go z. m. odrzucono wniosek Pana Carne 
(Karn) przeciwny ministerstwu większością głosów 28; 
za wnioskiem było głosów 197, przeciw 2 2 5 .—  Ad
mirał Tmar miał posłuchanie u Króla.—  Pisma wszel
kich stronnictw czynią teraz rozmaite uwagi o 
mowach Pai iów Thiers i Gizo, mianych w Izbie De
putowali: 2,2go z.   P. Hebert sprawozdawca Ko
misji adresowej broniąc 22go z. m. w Izbie Deputo
wanych adres przeciw wnioskowi Pana K arn , w chwi
li gdy iego Córka w domu niebezpiecznie zachorowa
ła, przez śmierć też' Córkę utracił, i dla tego 23go 
z. m. nie mógł znajdować sie w Izbie przy głosowa
niu nad pomienionym wnioskiem; 2ch innych Deputo; 
ministerialnych także nie było  przy głosowaniu. —  
Dziennik A lg ie rsk i donosi, iż Cesarz M arokański na 
żądanie Francji dał dymisję Kaidowi Uszdy Śidi Hcs- 
midzie. —  Tenże dziennik donosi, iż na początku z. 
m. wykonano razz/e  przeciw pokoleniu Beni Udsza- 
na, za zamordowanie 2ch artylerzystów franc:. Fran
cuzi znienacka napadli na ich obóz, Arabowie, zaś u- 
ciekli zostawiwszy swoie namioty i bydło. Oddział 
franc: wrócił z licznemi łupami. —  Naczelnicy arab
scy otrzymali znaczne podarunki od Marszałka Soult 
(Suit) przy pożegnaniu. —  P. B lanqu i Członek In
stytutu na przedstawienie Marszałka B iu zo , ma 
być mianowany Dyrektorem cywilnym A lg ierji. —
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4rh Uczniów, których wydalono z szko ły  wojskowej 
w .S'. Cyr, odesłano do pu łków  w A fryce . —  Poseł 
ar:g: miał wezwać P. Gi$o, aby oświadczył się., iaką 
zachowa politykę w sprawie texyjskiej. —  Admirał 
Ju a r  odwiedził ininisteitktwo marynarki w obec Xcia 
Joinville  (Zuęwil) . —  W  R aryzu  zbankrutował zna
czny dom expedycyjny; w sku tek  nieszczęśliwej spe
kulacji giełdowej utracił  2 uiiljony fr. Jeden z Mi
nistrów powierzył temuż domowi 300 ,008  fr, i po
dobną znaczną cześć tej summy utraci. —  P. Tański 
Autor dzieła o Hiszpan ji, o trzymał order legii honor:.—  
22go z. m. po południu  Xzue Nemur, Ż uęw il i O- 
m ai, towarzyszone ty lko  przez 2ch lo k a i , ° przecha
dzały się na ulicach i bulwarach paryzkich, i wstąpi
ły  do kilku sklepów. —  Niektóre listy z A lg ieru  wy- 
nurzaią mniemanie, i?, na wiosnę wznowią się k roki 
nieprzyjacielskie z iUarokanami. —  Naczelnicy arab
scy .K-dąc w W ersalu, ucałowali ręce marmurowego 
posągu Xcia Orleańskiego.

H iszpauja. —  Jenera ł  Don Manuel de la Koncha , 
rzeczywiście mianowany iest Jenerał-K apitanem Kata- 
Itwyji; wnoszą ztąd, iż poiednoł się i  ministerstwem.

^  Rzymu  otrzymano w i a d o m o ś ć ,  że OjCIKf: Ś t y  
skłania się do układów z Hiszpan ją, Sprawa hiszp: 

r g o  z. i n ,  roztrząsaną b y ł a  na t a j n y m  Konsystorzu 
pizi.z 8miu K a r d y n a ł ó w ,  poczem Pełnomocnik hiszp: 

. Hasti/ „ y  A yfin za , miał prywatne posłuchanie u 
APlKŹft. B a r o n  de Meer m i a n o w a n y  Prezesem naj- 

w y  . s z t g o  sądu woiennego. —  Bawiący bez p o z w o l e 
nia za granicą Jenerał R od U, za nieposłuszeństwo, wy r 

Halony iest z  listy a rm ji„ oraz p o z b a w i o n y  wszel
kich g o d n o ś c i  i z n a k ó w  h o n o r o w y c h .

Wysokie Kraj W olnego Miasta Krako- 
' ' ob-

Hrah t
a p 1 otcguidce Dwoęy, na drodze tymczasowego 

zema w.iKuiącrgo w Senacie miejsca, raczy ły  por 
wołać na dostojność Senatora p .  J acka M alewskiego, 
dotychczasowego Sekretarza W r a l n e g o  Senatu.

A t y c h  dnia  ej) w ró c i ła  tu  Ś p ie w a c z k a  nasza  P a n n a  
JMclL0t^ a M edyolanu, p u 2  letnim p o b y c i e  we 

—  O n - l ' l  ' W *  W}'S,ą!>tó " la w Operze Norm a.
niemieckiej U ^  ^

n d yu u  £ “  SP’e " U’ przybyły
m a z k  e m i  ,  T  S p i e * a vrszJ 's t ł i ^ m i  3 m a  g ł o s a m i  

. ’ 1e5( : l ^ n o r e m ,  b a r y t o n e m  i b a s e mn u m e r .     P. .. ■ • ■ o , oasem.
1844 uf 17 J “"d przepłynęło w r.

ftan zdrowia Xo,a Ferdynanda  Sasko-KoburgzkLo 
polepszył sio znacznie. _  W  skutek wezbrani £% 
w H a m b u rg u , tamie zrządzone zostały szkody Z

3 6 ,0 0 8  zł. —  W  W ied n iu  zawiązało się towarzystwo 
akcjonarjuszów, celem zawiązania stosunków handlo
wych z lu d ja m i  wschodn:; najznakomitsze domy han
dlowe w tej stolicy, przy ig ły  udział w tych akcjach. 
W  Czechach uorganizowany zostanie korpus Zandar- 
m e r j i . —  1 ógo z. m. sp ło n ę ły  w Cieszynie, wAustrji,  
koszary , szkoła  wojskowa i teatr. D y rek to r  teatru 
P. H anno , u tracił  wszystkie dekoracje ,  garderobę i 
znaczną część swoioj bibljoteki.

T urcja . —  Porta zarządziła nowe śledztwo w S yr ji,  
celem wykrycia sposobu załatwienia drogę spokojną  
zatargów między Chrześcjanaini a Druzami w obwo
dach mieszanych. —  W ice  K ró l E gip tu  poruczy ł In 
żynierowi M ougel (M ą z e l ) ,  założenie b u lw ark s  nad 
Nilem ,

W łochy . —  W  S in ig a g lji  wyszło postanowienie 
wzbraniające m łodym  ludziom wstępu do takich do
m ów , gdzie znajduią się Panny na wydaniu; ty lko  
tym młodym  ludziom wstęp iest dozw olony, k tórzy  
przychodzą w celu oświadczenia s ię .—  Król Ncapo- 
lita u sh i postanowił zmniejszyć wydatki dla  armji, ce
lem zaprowadzenia oszczędności w skarbie. —  d lg o  
G rud: dało się uczuć w M essy nie  na wyspie Sycylji 
lekkie  trzęsienie ziemi.

Rozm aitości. —  Z Leeds donoszą, iż Minister spraw 
wewn: P. Graham  da ł  zlecenie sprowadzić z Botany  
R a j  nieiakiego James M ason  z 4ma spółoskarźonemi, 
którzy  skazani byli na 21-letnią deportację, a których 
niewinność teraz została w y k ry tą .—  D ziennik handlo
wy amsterdamski donosi o nadzwyezajnem powodzeniu 
S k rzy p k a  Adolfa Sim on. T enże  udaiąc się do Lon
d y n u ,  g ra ł  w A m sterdam ie  w kilku  towarzystwach, 
mianowicie umiał zadowolić znawców w tak zwanein 
towarzystwie Felix merit is, gdzie ty lko  grywaią A rty
ści pierwszego rzędu. Na pierwszym iego koncercie 
danym w T eatrze  w łosk im , okrywano go rzęsistemi 
oklaskami, a 5go z. m. m ia ł zaszczyt grać w H adze 
na Koncercie u Dworu. Królowa wynurzając młode
mu Artyście najwyższe swoie zadowolenie, podarowała 
mu kosztowną szpilkę. —  W  dz ie łku  M edical news 
a n d  library A pr:  1844, na stronnicy 32giej, znajduie 
się recepta następująca do zrobienia zupy  homeopaty
cznej. W eź  2 zgłodniałe  go łąbki ,  powieś ie w okDie 
kuchennym, tak, aby ich cień padał na garnek n ape ł
niony w odą; gotuj tę wodę zwolna przez 10 godzin, 
i co 10 dni wpuść iedną krop lę  z tej zupy do szklanki 
w o d y .—  Dziennik nowoiorkski opowiada: Skoro  inki 
statek z młodeiiri Damami zawiia do portu Jawy, wnet 
wszyscy nieżonaci zgromadzaią się na wybrzeżu i wo- 
•łaią do przybyw ających: »Możp Panna Męża potrze-
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b u  Jesz. ?  m o l e  M ę S a ?«  -f— W ie k  z iem i:  S ł a w n y  f ra n -  
c u z k i  J e o lo g  E lie  de B ea u m o n t ( B o n i ą )  , d o w i ó d ł  n i e 
d a w n o  w A k n d e m j i  u in ię tu o ś c i  za  p o m o c ą  r a c h u b y  w p r a 
w d z ie  z a s a d z a i ą c e j  s ię  Jeszcze  n a  p r z y p u s z c z e n i a c h  p r o 
b l e m a t y c z n y c h ,  i ż  z ie m ia  o d  3 8 , 8 6 9  l a t  c ią g le  o s iy g a .  
—  O g r o m n a  Ż y r a fa  r o d e m  z A uf>ji, p r z y w i e z i o n ą  
z o s t a ł a  w ty c h  d n ia c h  d o  o g r o d u  Z o o lo g ic z n e g o  w  S u r 
rey  ( w A n g l j i ) . —  G a z e ty  a n g i e l s k i e  d o n o s z ą  o z g o n ie  
H Ó -le tn iego  s t a rc a  P i o t r a  W y n n e .  —  \ y  J b e r je ld y  
z a rz e z a n o  w  z e s z ł y m  m ie s i ą c u  Św inię  w a ź a c ą  I 2 5 0  
f u n t ó w . '—  D o t y c h c z a s  m n i e m a n o ,  ze  n a z w is k o  G u lli
ver  ( s ł a w n e g o  p o d r ó ż n i k a )  b y ł o  Z m y ś lo n e ;  t y m c z a s e m  
c z y t a m y  w g a z e c ie  a n g ie ls : , ź e  n ie ia k n  P a n n a  G ulliver
o d e b r a ł a  s o b ie  ż y c i e ,  r z u c a j ą c  s ię  w n u r t y  r z e k i .  -__
W  B edw on  ( w  A n g l j i )  P a n i  p o l e c i ł a  w ie j s k ie j  d z i e w c e ,  
a b y  rej u g o t o w a ł a  i a j k o ,  a l e  n i e  d ł u ż e j  i a k  p r z e z  4  
n n n u t .  N a  d o p i l n o w a n i e  c z e g o ,  d a ł a  ie j  w  r ę k ę  sw ó j  
z e g a r e k .  P o  k i l k u  m i n u t a c h  d z i e w c z y n a  w r ó c i ł a  z z e 
g a r k i e m  n a  t a l e r z u ,  o ś w ia d c z a i ą e ,  ż e  go u g o t o w a ł a  p o 
d ł o g  z y c z e m a P a n i .

O O M IE SIK W IA -
O K A Z JA  odchodząca b ry k ą  k ry tą  do Drezna parą końmi, 

Jfcoże zabrać Podróżu jącego  unrieiącego po niemiecku a to 
bezpłatn ie ,  z powodu że wysłany Furm an  nie umie tego ię- 
*yka; po dalszą informacją udać się można do mieszkania J W .  
B r .  Antoniego Potockiego mieszkającego przy  ulicy W a r e 
ckiej w domu pod N r  '1358,

W  przechodzie p rzez ulicę Jasną,  Ś w ię to -K rzyz ką  CT 
i  i Nowym-Swiatem do Kościoła Sgo Krzyża ,  zgubiono U  
\  5 R A P 1 W K Ę  o k r ą g ł ą  b r y l a n t o w ą  z  d z ie w ie c ią  jy  
4 kamykami, do czarnej Ayamitki p rzy szy tą .  Ł a s k a w y  O  
I  Znalazca raczy zwrócić za wynagrodzeniem pod Nr 1365 | J  
|  p rzy  u licy Jasnej,  na pierwsze  p ią tro .  jjw

6seeafimfi:
Z powodu rozporządzenia  Policyjnego do właściciel i do* 

ntow, aby D Z W O N K I  w kamienicach swych dla wygody  L o 
katorów  w nocy wracających, urządzili ; pośpieszam z uwia
domieniem, jz posiadając tych  znaczny zapas, iako pozostałe 
z dostawionych, z polecenia W ła d z y  do stacji pocztowych 
na całe K ró le s tw o  P o lsk ie ,  usłużyć niejni mogę za  cenę’ u- 
nr iarkowaną, ulica Miodowa pałac Grabowskich;  M . W o r o 
n o w i c z ,  M. SIus:. —  Tamże zg inęła  S U C Z K A  z szczeniąt,  
w yżelkew  angieh, mała,  w łatk i .  Kto da o niej wiadomość, o- 
t r«yn:a  nagrodę dobrą.

i m  S PR Z E D A N IA  r W O L N E J  R Ę K I  M A JĘ T N O Ś Ć
weruchoma,znaczna,o  mii 8 od W arsz :  położona,  m aiącaw ysie-  
wu K u n in y  i iar/.yny razem korcy CG, i odpowiednie J a k i  
co rok sieczne, z k tórych siana fur  80 zbiera się, pastwisko 
omszenie, itnmy wygodne do mieszkania w przyiemnem po* 
łoz.  iiiu, 7 Ogrodami, S todoły dosta teczne,  Grunt orny hlassy 
l e j  na 3 póła podzielony; tamże iest Kościół Parafja lnv .  Bliż-  
sr/.aw ta do ni ość iti i* e można w "Warszawie pod Ni*926 C. p r z y  uł: 
Chłodnej , u W łaścic ie la  domu P» Szymanowskiego.

M agazyn mój p r z y  u licy Miodowej t w  b. pałacu K ernera 
e iy s tu ią c y ,  wyprzedaje  się, z W S T Ą Ż E K ,  T I U L Ó W ,  K O 
R O N EK , H AI4 i  Ó W  i PO Ń C Z O C H  rożnych, oczem Sz: P u 
bliczność zawiadamiam* Ch; Z  w e j  g b a u m.

Fod N r  1201 przy  ulicy Pańskie j  , iest do wynaięcia od 
W ie lk ie j  Nocy, P IE K A R N IA  z dwoma Stancjami, Drwalnią ,  
Spichrzem na skład m ąk i ,  P iw n icą  i Kom órką.  Wiadomość 
w tymże domu.

O K IE N  1 N S P E K T 0 W 7YCH z kitem zaschniętym sztuk 200, 
częściowo lub  razem , za umiarkowaną cenę nabyć można, w 
W arsz ta c ie  Szklarskim w domu Nro 395, przy  rogu ulicy Be
dnarskiej i K rak ;-P rzedm :.— Tam że  i D Y A M EN TY  do rznię
cia szkła , na różne ceny, są do sprzedania .

DOM 2-p ią t row  y murowany, z oficyną i małym 
0e r 0dkicn), »a g runcie  dziedzicznym przy  ulicy  
Zakroczymskiej  pod N r  1859, iest  z wolnej  r ę 
ki do sprzedania.  W iadomość u właściciela w 

tymże domu na Im  p ią t r ze  od frontu.
R l <>hy m ia ł  do odnaięcia P O K Ó J  lub dwa P O K O IK I ,  p rzy  

Ił a nilj i , z oddzielił) m wchodem, do koiica k w ar ta łu  b ieżące
go; zechce adres zostawić w D rukarni  K u r je ra .

Zawiadamia się s trony in teresow ane ,  iż w d. 25 Stycznia 
(fi Lu tego)  r  I). i o godzinie 4 z południa, w Trybunale  C y 
wilnym Gub W arszaw skie j ,  odbędzie się sprzedaż p rzez  p u 
bliczną L icytac ję  N IER U C H O M O ŚC I Nro 317 p r z y  ulicy No* 
w e- ?! i a sto położonej. Wiadomość bliższa o warunkach u W .  
W iikoszewskiego Mecenasa, i w Gazecie Rządowej N r  16.

W przeieździe dnia 25 Stycznia r . b .  z Lubelskiego do 
W arsz aw y ,  zaginał  L IS T  Z A S T A W N Y  nowy lit: C, Ner 
310.866. Uprasza się Znalazcy o zwrócenie takowego za 
p rzyzw oitą  nagrodą do Kantoru  Lote rj i  P .  Manasse w W a r 
szaw io na K rak :-P rzedn i : .  Ostrzega się przy  tern, aby nik t  
wspomniony L is t  Zastawny nie nabyw ał,  gdyż formalne o- 
s trzeżenie w T o w arz y s tw ie  K red :  w tej mierze uczyniono.

P A N T A L JO N  mahoniowy,iest do sprzedania lub 
naięcia, p rzy  ulicy F re t a  pod N r  262,  na lm  p ią 
t rze  od frontu.

D o  S k ł a d u  W i n  i K o r z e n i  J .  L .  F la ta u  p r z y  uli-  fij 
j  c y  S e n a to r s : ,  n a d s z e d ł  p o c z t ą  t r a n s p o r t  T I Ł I J -  " 

F E ? f r a n c u z k ic h  p r a w d z i w y c h  P e r y g o r d z k i c h ,  
o raz  P A S Z T E T Ó W  S t r a s b u r g s k i c h .

W  Ogrodzie Saskim, u Ogrodnika, dostać mo
żna najpiękniejszych f 1V A CYN J O W różnego 
ko loru ,  za mierną cenę.

0. i)o Składu Herbaty i rożnych Towarów R óssy jsk ich ,9  
F  na Nowym-Swiecie, naprzeciw Kopernika,  TSQ 1245, w p a  ^  

1 a u  li ran ick i cli, nadszedł trans

SSW4-Ś

C i e c w i e r z y
p o r t :  K A P Ł O S O W ;  JA  K 

G Ł U S Z C Ó W  śwfeżyrli jf*-  R ZĄ B K O W
”  Archnngielskich:  oraz JE S IO T R A : S T E R L E D I ;  S A W A  

GÓ'A (R y b )  swjeżycl i  Astrachańskich; S I E L A W  wę 
^ .(lżonych: K O N F IT U R  smażonych i suchych; ŁO SO SIA ^ ,  
^ so ln o -m ary n o w  anego; GRO SZK U  zielonego, i tym poiło-/f. 
// bnych A r f ik n łó w  Bracia G ryclin■ m
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X  p M l a  sryrteSo z ' W . t t l e n t  do wynsięcis.ort W iel-
.  n n r y ,f; - W i° "  P° J Nr 1*53 przy ulicy N ow y-św iat, 
LURAL składałąey si« ,z Przedpokoju, Salonu o Sc!, oknach 
kowłowaem  obiciem w ylenionego, ciemnego przechodnie o 
Pokoiku , Poko.u sypialnego o 2ch okiiacli i Pokoiu dla lu- 
r . , 1 0 'ilłzielnym wyeiiode.n, w którym iest urządzoną mata 
Kuchenka. Wiadomość na dole w bramie po prawej rece- 
pr/,yleni Drwaluia i Piwnica.
o cwanym Paca przy ollcy Miodowej Nro .493,
/ POKOI, Kuciu.,a angielska, Spiżarnia, „a im  piatrze od 
frontu, oraz-Piw nica, Drwaliiia, W ozownia na dwa powozy, 
Stajnia na 4ry konie, iest do wynajęcia od W ielk iej Nocy. 
Wiadomość u Rządcy pałacu.

Kto ma do sprzedania małą lub większą ilość KONICZY
NY czerwonej lub białej, 1 inne Nasiona pastewne; niech ra
czy nadesłać adres ,  probe do Drukarni Kuriera; ieżeli zaś 
z rowincjf, liiećh raczą adresować do w yż wymienionej 
Drukarni pad literą K. '

• 'n  '6 f  .'inniuncnika Sądowego i yt skutek upoważnie-
” '  “ w ; Prezesa Trybunału tutejszego pod d. 28 Listopada  
( Trudnią) i-, z. za Numerem *8026 w ydanego, przy ulicy  
Brackiej w domu pod Nr 15S2 lii: C. sytuowanym, d. 29 S ty 
cznia ( 0 Lutego) r. b. o godzinie 3 z południa, sprzedane 
zostaną przez podpisanego różne przedm ioty, mianowicie : 
Garderoba, Pościel, Książki, do po/.oslałości Ludwika Po- 
s aw u  n.ileżące, za gotowiznę natychmiast po przybiciu pła- 
c ic s ię  winną. Teofil B rz o z o w s k i , Reient O. YV.

wolnej ręki, w domu pod Nr 3 9 ? w rynku Sfa- 
M ą  wyprzedane L U ST R A , Z EG AR, 

m ż& Ł  ST O Ł Y , S P R Z Ę T Y  Gospodarskie, i tym
rpodobne.

KSIĄŻKA Legitymacyjna Andrzeia P etz, zaginęła; Zna
lazca oddać ią raczy do Kaneelarji Kom: P . W . Cyr: X l# o .

Doniesienie L oteryjne
Z KANTORU WEńTHEJMA

Prz^  ulicy Miodowej w doimt W . D yzm ańskiego , 
pod filaram i.

K i . ® f  ° ^ ¥ C B a
rznie Sie r .  1 1  •Jl;, k.,0.c«i M gnien ie P O JU T R Z E  rozpo- 
czasu nabyć nmżńa! ę sd o 'Iy<iŁ w »« .!»  Kantorze każdego

f | l | l l  1 H * południa, zgubionym został PU-
W A R E S, albo w Dorożce, iadąc. od Teatru przez 

- ^"rfLz-Ą Leszno na ulice KarniclinL- u • i n
0> lą , Elektoralną, Chłodną, ^  r  ,d?C..P£ “  "
Puljaresie oprócz różnych N o ta fe?  Bil Ewa" ^  *c i l ; . w tynl 
k l0 w  »a Prenumeratę Dziełka o G of T *"l

j“° kilk“'>aście zł.,tych.

£ » . 3 r r  :i • . **'-*1 0 , a oprocz podziękowania •, jbierze naarodo* m;Ł.* w , • i . ,a> przyzw oitą od-
1/ § ‘ ’ niieszUanie poszkodowanp»rr» i •
Kacper oficyny Teatru, naprzeciw bramy ifa U is I

- ? J S 3 i : iv t t a , S m (i ; y," r j ,A,r  pr^  - ' - y
L utego), maią się (?
p r ^ a r g i ,  „a dostawę Lodu do Lodowni^przy w l L a w s T i  
Aptecznym Magazynie urządżouej, iako tez L  ^ Z T ^ iT ,

Mosiężnych M oździerzy, dla nadania im potrzebnego kształ
tu i formy, i sprzedaż pozostałych rzeczy po śmierci iedne- . 
go z Uczniów Aptekarskich; ź jcząre  przyjąć na siebie do
stawę Lodu, przetopienie M oździerzy, lub kupić wspoinnio- 
ne R zeezy, raczą się zg łos ić  do Zarządu w dniach w yżej 
wyznaczonych *o godzinie 10 z rana, gdzie i warunki do tego  
odczytać mogą. —  Inspektor, Radzca Stanu, D. V d silie jfi. 
Pomocnik Inspektora, J . So ło  wiew.

DOBRA DO SPR ZED A N IA . Od S g o J a n a r . b. w  blisko* 
sci W arszawy po prawej stronie W iśły , składaiące się z 4ch 
Folw arków , ogó łow o lub częściow o. Szczegółow e opisanie 
tych Dóbr i Warunki sprzedaży, przejrzane byc mogą w Dru
karni Kurjera.

K A N T  OK ~
INFORM ACYJNO - SĄDOW O -A DM INISTRACY JNY

p r z y  u l ic y  T r ę b a c k ie j  l \ r  ł) >8.
Od 20 do 30,000 koccy W ĘGLI sosnowych, w miesiąc net. 

Maiu i Czerwcu r. b. mogą być wodą do W arszaw y sp ro
wadzone; kto sobie życzy nabycia takow ych, częściow o lub 
ryczałtem , po dalszą informacją, zechce się zg łosić  do po
w yższego Kantoru, j f l o i z y  J a n  de U łow iła  S ta n k ie w e z .

/•  A a  lit'o ru  '/J e c e ń  p r z y  u l :  / /  le r zb o w e j j \ r  4  /o».
DOBRA Popielżyn w Gubernji i Pow iecie Płockim , mil G 

.od "Warszawy, są do sprzedania lub wydzierżaw ienia od Igo  
Lipca! 1845 r. W iadomość w W arszaw ie u W . Elźanowskie- 
go Poborcy K assy Głów: Gubcr: Warsz.-.

W  domu pod Nr G00 lit: D, na Tłumackiem, iest do w y . 
-siaięcia od W ielk iej N ocy, LO K AL na dole składaiąey się , 
z G P okoi, Kuchni, P iw nicy i Drwalni. W iadomość każde
go cza«it można powziąść n Szwajcara Hotelu W ileńskiego.

■ KANTOR STRĘCZEN
G u w ern eró w  i  G u w e rn a n te k , j t r z  • u l ic y  F re ta  N .  271.
Bony Niem ki i Szwajcarki, Guwernerowie i Gnwe.-i.atVi 

z muzyką i bez, życzą s i ę  umieścić " W arszawie lub na P ro
wincji; wszystkie te osoby są w chlubne świadectwa opatrzo
ne, a podpisana poleca się  względom  Szan: Pnblicz:.^

Paulina Z w o liń sk a .

Dziś rano zimna stopni 1. W czoraj w południe 2.
T E A T R  W IE LK I. Jutro, 7my raz S y r e n u .
T E A T R  ROZM AIT:. Dziś, 2gi raz Chce sobie pohu lao .
O STA T N IA  R E D U TA  Jutro; w czasie której 0 północy, 

Kto Masek odbędzie marsz. O Iszej po północy, w W ielkim  Tea
trze, K rotoćliw ila ze śpiewem: 8my raz P ię tro  w y ze j. Zakoli 
czy Co l to 'lu h i ,  dłnżone z rozmaitych Tańców. Damy zama
skowane maią wnijscie bezpłatne.sk  o w an e  m a  i a w n i j s c i e  u c / . p a i u t .

%  P iotr Ś liz y i is k i ,  N auczyciel TAŃCÓW 7, mieszka p r e y ^  
Ł r o e u  ulic Starćgo-M iasta i Gołębiej pod Nrc-m 179, na „ 
Z pierw szem  piątrze ml frontu. Osoby przeto chcące p o-są  
i^bierać LEK CJE Tańców, zg łosić  się raczą do domu p o - , f

Jutro u L o rv ijca ,  przy ul: Kapitulnej, pod Nr 538, na Śnia
danie: Flaki, Knłdony L itew skie, P iecz.ń  woł.wsa z rożna i hu
zarska, Befsztyk, K otlety , Rozbratel; oraz dostać można Obiad 
za z ł. 1. M iesięcznie tenże sam groszy 2-r.


